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Bogaci się boją!
O narastającym rozwarstwieniu 
dochodowym mówi się na świecie 
głośno dopiero od kilku lat, 
choć jest ono faktem już od dawna.

Szczególnie wyraziście wi­
dać to w USA, gdzie w cią­
gu ostatnich dekad ubodzy 
biednieją, klasa średnia 

stoi w miejscu, a wąska elita finan­
sowa zgarnia astronomiczne profi­
ty i przejmuje coraz większą kon­
tro lę  nad polityką. Am erykanie 
zaczęli to sobie uświadamiać do­
piero w kontekście akcji „okupo­
wania Wall Street”. Przed zbliżają­
cymi się wyborami prezydenckimi 
w roku 2016 bracia  K ochow ie, 
multimiliarderzy z branży energe­
tycznej (druga fortuna w Stanach), 
już przeznaczyli na prom owanie 
kandydatów konserwatywnych pra­
wie miliard dolarów.

Niedawno ugrupow anie cha­
rytatywne Oxfam opublikow ało 
szokujące dane , k tó re  ukazują 
rozm iary rozw arstw ienia m ająt­
kowego na świecie. 80 najbogat­
szych ludzi posiada tyle samo co 
połowa ludności globu. Supereli- 
ta  finansowa, ułam ek 1 procenta 
najbogatszych, bogaci się w cią­
gu ostatnich 5 lat szybciej niż po­
zostali miliarderzy. W 2010 roku 
80 krezusów  kontro low ało  m a­
ją tek  wielkości 1,3 biliona dola­
rów. Teraz wzrosło to do 1,9 bln. 
E lita  m ultim iliarderów  mieszka 
w rezydencjach o łącznej w arto­
ści ponad 3 bilionów dolarów. To 
znacznie więcej niż produkt naro­
dowy Francji czy Wielkiej Bryta­
nii i dwukrotnie więcej niż Indii. 
W artość ich posiadłości (mowa 
tylko o tych, w których m ieszka­
ją) wzrosła w roku 2014 o 8 proc.

Świat liczy 7,2 mld mieszkań­
ców. 72 min z nich to 1 proc. naj­
bogatszych. 1645 je s t m ilia rde­
rami. Najbogatszy jest znów Bill 
G ates. 90 proc. to  m ężczyźni,

30 proc. to Amerykanie. N iektó­
rzy wybitni ekonom iści jak  Dan  
Altman i Thomas Piketty, autor 
wydanej ostatnio głośnej książki

o kum ulacji kap ita łu , ostrzega­
ją , że rozw arstw ienie dochodo­
we ham uje wzrost gospodarczy, 
re lacje  społeczne, a sytuacja ta

w przyszłości będzie się p o g ar­
szać. Jak najlepiej widać w USA, 
demokracja jest coraz bardziej fa­
sadowa, a wypiera ją  i zastępuje 
plutokracja.

W łaścic ie le  m onstrua lnych  
majątków zdają sobie sprawę, że 
ludzie coraz lepiej uświadamiają 
sobie nierówność i może dojść do 
skierowanych przeciw nim rozru­
chów. Dlatego zabezpieczają się.

M enedżerow ie  sup erfu n d u szy  
giełdowych (hedge funds), którzy 
zarabiają nawet kilka miliardów 
dolarów rocznie, zaczęli pospiesz­
nie wykupywać bezpieczne m iej­
sca, gdzie m ogliby się schronić 
w przypadku rozruchów. Te ta j­
ne inwestycje mieszczą się w od­
ległych częściach świata, głównie 
na wyspach. B udują tam  domy, 
pasy startow e. Liczą się z tym, 
że być m oże kiedyś b ęd ą  m u­
sieli uciekać. Inni osied la ją  się 
w zam kniętych enklawach chro ­
nionych przez liczną, uzbrojoną, 
prywatną policję.

Robert Johnson , prezes In­
stitu te  of New Econom ic T h in ­
king, podczas ostatn iego forum  
ekonomicznego w Davos stw ier­
dził, że w ielu fin ansistów  je s t 
już przygotowanych do ucieczki: 
„Znam  menedżerów hedge funds  
na całym świecie, którzy kupują 
posiadłości z lądowiskami w miej­
scach takich jak Nowa Zelandia, 
bo chcą sobie zapewnić bezpiecz-

ne schronienie”. Zgadza się z nim 
dyrektor New Econom ics Foun­
dation Steward W allis: „Myślę, 
że bogaci się boją i mają powody 
do obaw. Większość ludzi usłysza­
ło statystyki Oxfam, dow iedzia­
ło się, że 80 ludzi zgrom adziło  
m ajątk i w iększe niż 3,5 m ilia r­
da osób, uśw iadom iło sobie, że 
1 proc. ma większe bogactwo niż 
99 proc. pozostałych”. KP


